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Z  W a r s z a w y  rf. 9 Wrześn ia . -

Od  g ł ó w n o  ko m m e n d e r l r p c e g o  d r u g f  
A r m i i ?  H ra b i e g o  D y b i cz a  Z a b a l k a ń s k i e g o , 
o d eb ra n o  w iad om o ś ć  pod dn i e  S (2 1 )  S i e r ­
pn i a  , iż dn i a  20  t.  m .  z dowodzonp  p r zez  
r i i e g r i  a r m i i ? ,  źaipł  A d r y a n o p o l ,  d r u g i e  5t'o 
H o z n e  m i ł t o  P ań s t w a  O t to m ań sk i e g o ,

W dy sk a  n i ep rz y j ac i e l sk i e  i m i e s z k a ń c y  
tego '  m ia s t a  t ak  m o c n o  p r z e r aż eń ,  byl i  na -  
g ł e m  p r z y b l i ż e n i e m  się woysk  n a s z y c h ,  i 
do  t a k i ego  pr zyszl i  z a m i e s z a n i a , iż za uy» 
r ż e n i e m  zw y c i ęz k  ch  znorr i ion J e go  Cesar* 
s k o - K r ó l e w s k i e y  M o ś c i ,  w y s ł a n o  P a t l a m e n -  
t e i ó w  d l a  z awarc i a  k a p i t u l a c j i  ,■ choc i aż
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wszys tk ie  drogi  do o d w ro tu  by ły  ieszczo 
n i ep rzy j ac i e low i  o tw a r t e .  S k u t k i e m  tey k a ­
p i t u l a c j i  wo ysk o  T u r e c k i e ,  k tó r ego  l iczba 
wyn os i ł a  do  10 ,000  lu. Izi ,  z ł o ży ło  b ron,  zosta- 
wiwszy  n a m  a r t y j l e r y i ą ,  cho r ąg wie  i wsze lką  
w ła sn oś ć  skarbową.  Dotychczas  p r zeds t awiona  
dzieścia  c h o r ą g w i , '  p i ę ć  b uń cz u k ó w  i p i ęć -  
dw sdz i e s i ą t  {cztery a r m a t ,  m ięd zy  . k tó r e m i  
s ze ś ć  o sad zo nyc h  a r m a t ;  i lość zapasb w t a k  
ży wnośc i  iak i a r i y U e r y y s k i c b , leszcze  d la  
k ró l ke ś c i  c z a su ,  n ie  by ła  ob l i c z on a ,  i e dn ak  
p o d ł u g '  do tyc hcz aso wy ch  w iadomośc i  i l ość  
ich  ma.  bydź  ba rdzo  znaczna.  W o y sk a m i  
dowodzi l i  w A d r y a n c p o l u , d w ó c h  3 ch  b u ń ­
c z u c z n y c h  B as zó w ,  I l i h l  Basza i I b r a h i m  
Ba sza ;  dowódcą  mia s t a  był  Ad rya no po l sk i  
Basza  Ka i rnakan  M e h e m e t .  —  H ra b i a  Dyb icz 

Z ab a l k ań s k i  dozwo l i ł  n i ep r zy j ac i e l sk im  woy-  
sk o m  wsze lk i ch  s t opni  po z łożeniu  b ron j  
u d a ć  sie do swo ich  f ł m i l i y  i poświęc i ć  się 
s p o k o j n i e  zu t i uĘJi i en iom . d o m o w y m ,  w z b r o ­

n iwszy  im wszakże  wsze lk i ego  k i e r u n k u  kiz 
S t a m b u ł o w i .  Cnł ą  p r aw ie  l u d n oś ć  mia s t a  
t ak  M ah o n t e i uń sk a  l | k  i C l i r ze śc i ian  wysz ła  
na  s po tkan i e  'ria&zey A r m i i i  d a ł a  n a m  d o ­
wody n ;ez3pr?.ec7.one zu p e ł n e g o  za u fa n i a ,  

. oddaj ąc  się pod op i e k ą  naszego  Piządu z ra-  
di.ś-;;ąv że b j d ą  po t y lu  u c i e m ię ź e n i a c h  uży ­

wa ć  chw i lo  w e) spoko y ności .  .

Z  n 4  d. 5 W r ze śn i a .

T u ie y s z a  G aze t a  P ru s k a  S t a n u  zawie r a  
pod dniep? 4 b. m .  źe po d łu g  n a y n o w s z y c h  z 

S t a m b u k i  do W ie dn i a  n ad es z ł yc h  don i e s i eń  , 
Po r t a  u l ega j ąc  n a t o n i s c  oko l i c znośc iom i ako 
t e ż  .mądre  111 radurn .w ie lk i ch  Moca r s tw  , 0 - 
aw iadczy ł a  w y s i a ć  pr-1 po m o c n i k ó w  , do g ł ó ­
wni  y kwato-.  ł JJaczefriego Wodza  woy ska 14 o s- 
ąyyski ego  l i r .  1 Ł*bi\./ a , dla u k ł a da n i a  się o 
pokóy .  Co do spraw G i r c y i  o świadczy ł a  t a k ­

i e  P o r t a ,  i ź ' p i z y c h y l a  się do t rak-tatu z dn i a

6 L ipca  1827 i w t e m  wzg lędz i e  r ozpoczę ły  
s i ę  uk ł ad y  mi ęd zy  Reis  - E f f endy  rn i pe łno* 
r r i ocn ikami  A n g ie l s k im  i F r a n c n z k i m .  Spor  

d z i e w a ć  się z a t e m na leży , iż oba wielki ey  
ważności  po l i t yczne  py tan i a  z a ł a tw io n e  i . po ­
kóy n a  W s c h o d z i e  p r zy w ró co ny  zos tanie .

Z  W r o c ł a w i u  d.  S  W r ze h v ia ,

W cz or ay  w wi eczb r  o godz in i e  w obł do 
i edynas l ey  p r zy by ł a  tu i^dąc  z B e r l i n a  J> 
Ce*.  Wy so ko ść  W i e l k a  X ię ź n a  Rossy y ska  
H e l e n a  z swą  có rką  M a r y ą  i o r s zak i em  i w y ­
s i adł a  do gośc inn i  pod  t r z e m a  G ó ra m i .  .Na* 

za iu t r z  r an o  r a c zy ł a  p r zy i ąć  p r zed  od i a zd em ,  
k tóry  w p ó ł  do Smey  n y s t ą p i ł ,  w i n n e  uszav 
n o w a n ie  od wyso k i ch  W ł a d z  wo ys k ow y ch  i 
c y w i l n y c h ,  i u d a i a  się w dal szą  d rogę  p r zez  
Oels  i W a r t d n b e r g  do Kalisza.

Z  B r e z m  d.  25  S i e r p n i a .

P r z y b y ł a  t u  dn i a  20 b, rti. JO .  X ipżn a  
Ł o w i c k a ,  M a ł ż o n k a  J.  Ces.  Wysokośc i  Wvel» 
k i ego  Xc i a  Rossy ysk i ego  Konst an  eg o ,  i wy* 
si adła  do gośc inn i  Mias to  W ie d e ń .  Dn ia  21 
i a d ł a  ob iad  u N X .  Król e s twa  J c h m o ś ć  yjr 
P i l n i t z ,  T e g o ż  dni a  p r z yb y ł  tu  J .  -Ces. W y -  
sokosć  Wi e l k i  Xźę  Kons t an ty  1 s t a n ą ł  w t y m ­
że  d o m u .  D n i a  22 iadł  z M a ł ż o n k ą  swoią  
ob iad  u N N .  k r ó l e s tw a  J c h m o ś ć  w P i l n i t z ,  
a w wipczb'  znaydowŁl i  f i ę  Wysocy  Gośc i e  w 
t ea t r ze ,  Dt?; i  2 3 ‘iedl i  t u  obiad u r o d z i n y  Kró­
le  w ski ey  a dziś od i eęhc . i  du W e i m a r u .

Z P a r y ż a  d.  28 ' S i erpnia .

O neg da ysz a  r ada  M in i s t r ó w  t r w a ł a  a i  
do  wp ó ł  do p ią t ey  z po łud n i a .

De l f i n  p r z y b y ł  dn ia  24 b. ns. do C h e r -
bui  £.1,CJ

P r z y b y ł  t u  onegday  Cęs.  Aus t r y j ą c^ i  
S za r nb e l an  H r .  Ca roly .

P u ł k o w n i k  F a b v i e r  baw:  t u  od cmi Ki lku.



N o w y  M in i s t e r  mor sk i  B a ro n  Haa s sez  

w y k o n  i ł  p rzed  K ró l e m  p rzys i ęgę .
P i ę ć  r o zp o r z ęd z eń  K ró l ew sk i ch  z dn i a  

e n ę g d a y s i e g o  s t anowię  co n a s t ę p n i e ;  X.  B i ­
s k u p  H e r m o p a i u  H r .  F r ays su ious  o t r z y m u j e  
m z ę d  p r zed . l a  wiania  na godności  d u c h o w n e ;  

P .  C ha n i e ' . t u z  p >w&l'any iest  na p ie rwszego  
P re ze s a  sędu w G r e n o b l e  ,  a P r o k u r a t o r  t a ­
m e c z n y ,  G u e r n o n  de Ran v i l l e  , na  t ak iż  u-  
t z ę d  w L i o n i e ;  V ic eh rab i a  S i m e o n  pos t ępu-  
i e  z n a d z w v c z a \ n e g o  na z w y c z y n e g o  Radcę  
. stanu.  P. R i v e z ,  do tychczasowy  Radca  przy 

t u t e y s z y m  sędzi ę K ró l e w sk im  m i a n o w a n y  iest  
n a d z w y c z a j n y m  Radcę  s t a n u ,  z n a l e ż e n i e m  
do  obrad  Rady  s t anu  i oia dy re kc y i ę  nad o-  
sobami  w Mi ns t e r s tw ie  spraw w e w n ę t r z n y c h .  

Op rócz  t ego zaw ładn i e  g a b i n e t e m  t ego  M i ­
n i s t e r s tw a  , do k t  rego p r zy ł ? czo n ę  t er az  iest  
s ekcyi a  ur i l ie i j tnośc i  , ku ns z t ów  , x i ęga r sk i e -  
go h a n d l u  i t e a t rów  ( t ę  s ekcy i ę  z a w i a d y w a ł  

d o t ę d  Y ic eh ra b i a  S i m e o n ) .  By ły  P r e f e k t  , 
B a r o n  Trouve .  m i a n o w a n y  iest  n a d z w y c z a j -  
B y m  r e f e r e n t e m ,  a D y r e k t o r  r o l n i c twa  Radca  
s tar tu B o u b e r t r a n d  , a d m i n i s t r a t o r e m  w e ­

w n ę t r z n e g o  h a n d l u  i r ęk od z i e ł  pod  w ie dz ę  
M in i s t r a  sp r aw  w e w n ę t r z n ' c h .

D o tę d  n ie  o z n a y m i ł  M o n i to r  o obraz i e  
na szey  flot ty przez  D e j a  Algierskiego, ,

S ł y c h a ć  , iź P.  M o r t e m s r t  o dw o ła n y  z o ­
s t an i e  z pose l s twa  w Pe t e r sb u rg u .  U r z ę d  t e n  
o t r z y m a  z a p e w n e  P .  G a b r i a c ,  k tó r ego  cio tka  

z d o r m r D W i d ó w  , ies t  żonę Xięc ia  Po l i gnac .  
T a ź ^ ^ ^ Ł y ł a  t u  z r o dz in ę  z L o n d y n u .

P ! | D e v a I , by ły  Dasz Kon su l  w A lg i e ­
r z e ,  k tóry d i ł  powód  do na szego  po ró ż n i e ­
n i a  się z D e j e m ,  u m a r ł  wczo ray  t c h n i ę ty  pa­
r a l i ż e m  w 7 2  roku  życia .

D n i a  25go b. m .  A k a d e m i i a  F r a n c u z k a  
o db y ł a  r oc zn e  p ub l i c z n e  pos i edzen i e  , pod 
p r e zy den cy i ą  Ba rona Cuv ie r .  U s t aw ic z n y  Se ­

k re t a r z  P.  A n d r i e u x  zda ł  sp r aw ę  o k i l k u n a ­

s t u  w y z-nrezonych nag rod ach .  Między  
ni i  w r .  t .  w y zna czo na  b y ł a  n ag ro d a  800(i  
Fe,  za nay i epsze  dz i e ło  o m i ło ś c i  b l i źn i ego ,  
a le  z 27 n ad esz ły ch  p i sm ża d n e  n i e  by ł a  
zn. . lezioj!« od po w ia da ' J ce m -  D a l e y  d o n i ó s ł ,  
źe  dwie  n i e z a m ę ż n e  n i ewia s ty  o t r z y m a ­
ły n ag ro d y  d ia  cn ó t  po . 5000 F r .  , a 15 i a -  
n y c h  osób z ubog i ey  klassy t a k ż e  dla cn o t  
po rneda lu  w war tości  6 00  F r .  , p .  Daru  i r on ,  
a u to r  filozofii 18 w iek u  (w  wi e lu  w zg l ę d a c h  
p r z ec i w n i k  P.  Ge us in )  o t r z y m a ł  dla  z a c hę c e ­
nia  2 00 0  F r .  P o t e m  -odczytał  P.  A n d r i c u x  r o z ­
p r a w ę  o b ib l i i o t ekach  s t a ro ży t nyc h  i h i s t o r y -  

ię w y n a l ez i e n i a  s z t u k i , D ru k a r s k i e y .  ■ Z e  36  
w i e r s z ó w ,  k tó r e  t e n  w y na l a za k  o p i e w a ł y ,  
zna l e z i on o  t y lk o  4 t e l n i e y s z e .  W y z n a c z o n ę  
na to na g r od ę  o t r z y m a ł a  praca  22 l « tn i ego  L e -  
g o u v e ,  k tór a  b y ł a  od cz y t a n ę  i o t r z y m a ł a  po ­
w sz ec h n e  ok l aski .  Z n a y d o w a ł o  się na tern 
pos i edzeniu  w ie lu  s ł u c h a c z ó w ,  a le  s i edzen ia  

A k a d e m ik ó w  by ły  w po łowie  próżme.
■ D n i a  24 p r z y by ł  t u  Xięźę  Bad eń sk i .

D w a y  syDowie G rec k i eg o  A d m i r a ł a  M i -  
aul . s  i i eden  S a c h tu r i s a ,  udai ęcy  s ię na edu -  
kacy ię  k osz t e m Króla  Ba w ar sk i e go  do M in -  
c h e n ,  p r zybyl i  na  G re c k i e y  k o rw e c i e  T e in i -  

s t okles  do Ma r se l i i .

Z  L i z b o n y  d . 8  S i e r p n ia .

S ł y c h a c ,  iż Y ic eh ra b i a  Q u e l u z ,  go l a r z  
D o n  Mi g ue l a ,  o t r z y m a ł  t y t u ł  Xcia .  L u b o  posia­
da niż wielki  m a i ę t e k ,  o t r z y m a ł  ier inak ieszcze 
d w ie  K o m a n d a r y i e ,  k t ó r e  c zyn i ę  im ęs i ec z n i e  

400 0  t a l a rów  dochodu .
A p t ek a rz  P i n h c i r o  po k i l k u m i ę s i e c z n e m  

wi ęz i en iu  zos t a ł  i ako n i e w in n y  wypuszczony ;  
l ecz  we t rzy dn i  po sw o im  u w o l n i e n i u  do ­
wiedz ia ł  s i ę ,  Że fo l w a r k  iego p ud  S a n t a r e m  
spalony  zos t ał .  T a k  pos t ępui e  s t r o n n i c tw o  
Apos tol skie  z K on s ty t u cy io n i s t a m i ,  k iedy i ch  

po t ęp i ć  zi iemoźe.



Z w i e l k i m 1 ł a d z i w ie n i e r n  c z y t a m y  w  
(Sazeci e t u t eys zey  • pod d n i e m  6 b.  m .  Ze 
Kró lo wa  M a t k a  rozda ie t er az  o rde ry  z  s « e m  
w i z e r u n k i e m .

Z  Buenos-  A y r e s  d.  9  Czerwca.

W o y n a  d o m o w a  t r wa  c iągl e  i w ł a d z a  
t ym cz as ow eg o  r z ąd u  n i e  r ozc i ąga  cię da ley  
jak do u l i c  naszego  mi a s t a .  Federa.ci  czyli  
M o n t e n e r o s  powipksza ię  się- cod z ' en r . :e  w l i ­
c zb ie  i dochodzę-  iuź bl i sko 5 J0 0 .  C h w y t a i ą  
w sz e l k ą  do mia s t a  p r zeznaczoną -  ż y w n o ś ć ,  
d o c h od zą  i u c i e r a i ą  się z w o ys k i e m  i m i l i cy-  
ig p r a w i e  do u l i c  m i a s t a .  G dyb y  La wal le-z  
z n a c z n e m i  od dz i a ł a m i  j a zdy  i a r t y l l e ry i  n i e  
c z y n i ł  często- wyc i eczek  r  p r zez  k tó r e  p r z y ­

p ro w ad za  zawsze  k i l ka  sztuk- b y d ł a  z B a n ­
dy O r i e n t a ln e j - ,  t edy  mie szk ań cy  t u t e j s i  po; 
m a r l i b y  z g łodu N a y w i ę c e y  c i erpi ę  u b o ż -  
tz e  k lassy .  P i s ma  t u t eysze  w sp i e r a i f  w p r a w -  
dzi i  ws zys tk i emi  sposobami  rząd. ,  a l e  .wsze­
l ak o  coraz- bardż i ey  upada  p op u l a r no ść  L a -  
w a l l a ;  ku p cy  n a w e t  i i ch  cze l adź ,  którzy 
s t an o w i ę  w iększ ą - czę ść  t u t eyszey  ar tys tokra* 
c y i n i e  w y k rz y k u i ą  i u ź : z t a k i m  z a p a ł e m  
i ak  d aw n i e y  ■ m e c h  źy i e  L a w a l l e k  W  L o p e -  
2 i e ,  G u b e r n a t o r z e  San t a  F e , ,  zn a l a z ł  E a w a l -  
] "  s t ra s znego  p r z e c i w n i k a ,  k tó r y  go- dn i a  26 

K w i e t n i a  p rzez  swoie-  obroty  w o tw a r t e m  
po lu  pobi ł .  Po s t a no wi o no  po ło ży ć  ko n i e c  
t e y  a k r o p n e y  w o j n i e  przez  rozpoczęt e-  u k ł a ­
dy  z N a c z e l n i k i e m  f ede ra tów  D o n  M ig u e l  
Rosas, ,  Z  tern w s z j s t k i e m  rzęd  n a s z ,  a 
p r c y n a y m n i e y  częśc  i ego ,  oka zu i e  się z aw sze  

j es zcze  u p o r c z y w y m ;  spodziewa-  się b o w ie m

iii z ab ly s t czy  m u  leszcze  szczęści e ,  oczeku--  
ie w y p a d k u  w ys ł ane y  z 450  l udz i  w y pr aw y  
przec-iw San ta  Fe  i m y ś l ,  źe G u b e r n a t o r  
K ord ow y  J e n e r a ł  Paz  p rzyś le  rnu  po mo c ,  
j e ż e l i  nie* zaydzi e iaki  p a m y ś i n y  t r a f ,  t edy 
L a w a l l e  u t r z y m a ć  się r r e m o ż e .  W i e l u  iego'  
o f l i c e ró w ,  l ubo  wy s t aw ia i ę  sie z n i m  na 
wszys tko ,  n i e ko n t enc i  sę z iego s ł użby  i za- 
c z rn a i ą  pos t rzegać,  źe ich pos t ępowan ie  w z b u ­
dza- n i e c h ę ć .  Z r z ą d z o n e 1 przez  r ew o l u cv i ę  
d n i a  1 G r u d n i a  1828 n i e sz czę sc i ę , iest  tafc 
w i e l k i e , ,  iż. nay lepszy  rzęd n-ie potraf i  p i z e z ’ 
d ług i  czas i s totnie  po lppszyć  ś t a nu  kraiu' .- 
D l a  z ems ty  za s t racen ie  b i ed ne go  Dorr*go '  
wy s t a w ion e  zostały wszystkie-  s t r onn i c twa  na  
c i e rp ien ia .  —  G dy  n i e wo lno  t u  Żadney opo ­

z y c y jn e j ' ,  Gazecie-  w y c h o d z i ć ,  p rze to  n i e m o ­
żna  vVszvslkiernu w i e r z y ć ,  co i s tnieipce G  *>■ 
zety dpn osz ą ,  zwłaszcza  , gdy m ó w i ę  o po ­

pe łn io nych -  zd roźnośc iach ,  Wszt>stk'« czyn-- 
rr«ści h a n d l o w e '  us t ały  z u p e łn i e  i od Ki lku-  
r r asur  t ygodn i  z a m k n i ę t e  Są sk l ep y ,  gdyż  w ł a ­
ś c i c i e l e  ich  s t a ć  m u s z ę 1 pod bronię. -

U W I A D O M I E N I E . .
U t r z y m u j ą c a  pensyą  dla  Aud i to rów  Akft-'  

d em i i  i L i c e u m  S. A n n y ,  z « w i a d o m i i  S z a ­
n o w n y c h  Rod z i c ów  pa t r z ebu i ąc ych  lokalu  d la  
swyci i  s y n ó w  ł ą c z n i e  l ub  oddz i e ln i e  od pen -  
syi i ednego  pc ko iu  l ub  więcej- ,  z D c r e k t o r e m  
l u b  bez  D y r e k t o r a ,  ze  s t o ł em  w e d łu g  ży»- 
czen i a  i c e n y ,  t o k o w m  s ł u ż y ć  of iarnie  się- 
od począ tku  k u r s u .  Ż y c zą cy  sobie  raczę  się- 
z-głosić Dod N e r  3 1 5 ’ w p r z e c z n i c y ^ i n n y  
w bl i skości  r zeczonego  L i c e um . .

W  Krakowie  d.  8go W r z e ś n i a T M R )  r.
A. K r a j e w m a . -

T. O N r f ; s  i f . n  i f .
W  dniu;  15 W rz e ś n i e  1829 r.  o godz in i e  10 rani sey  w K ra ko w ie  pzzy R y n k u  f ł ó w n y n r ,  

w g m a c h u  S u k i e n n i c a c h ,  w d ro dze  exek ucv i  Sądowey  odb ędz i e  się L i ey t acyi a  iako t o : for-- 
t e p i a n a ,  l i c h t s r z ów  , ł y że k  do k-iwy-, i koc he lk i  s r eb rn yc h  , zaś późn i ey  s p r ze d aw a ne  będzie* 
p r z ez  pub l i c zną  L i c y t a c y i ę  su k n o  g r a n a t o w e  ł okc i  3 0 ;  c h ę ć  l i c y t ow ać  m a i ę c y c h  zaopatrz©* 
D} ch; w go to w iz n ę  , podp is any  na czas i rr ieysce:  ozn acz on e  zaprasza .

W Ki. .ko*vic dn i a  7  W rz e ś n i a  1829 r.  T e o d o r  J a w o r s k i , Kona: Sędś-


